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łożeń strategicznych. N ie można też zapominać o tym , że obecnie na niektórych  
borznych liniach kolejow ych taniej .się kalkuluje .przewóz sam ochodowy i że w  w ielu  
krajach takie lin ie ulegają likw idacji. Toteż fakt, że władzie polskie nie odbudowały  
niektórych daw niejszych lin ii strategicznych, nie może być kom entow any jako  
dowód naszej niezaradności gospodarczej. Przebudowa w ęzła szczecińskiego oraz 
wielkifch m agistrali kolejow ych ze Śląska i z Poznania do Szr.zeci.na jest tego naj
lepszym  dowodem. Jednakże Bahr n ie w spom ina o tych w ielk ich  inw estycjach, 
podobnie jak nie w spom ina o odbudowie portu szczecińskiego i drogi wodnej do 
Świnoujścia.

Książka E. Bahra zaw iera rów nież sporo inform acji z dziedziny życia k u ltu 
ralnego na Pomorzu, szkolnictw a, teatru, m uzyki, sztuk plastycznych, służby zdro
w ia, urządzeń kom unalnych, turystyki, architektury itp., a  oprócz tego krótki opis 
m iast ze Szczecinem i Kołobrzegiem  na czele. Pom im o niew ątpliw ej tendencyj- 
ności autor przyznaje, że Polska dokonała w  tych dziedzinach niem ałego postępu  
i  że nadal czyni poważne w ysiłk i w  kierunku dalszego podnoszenia poziomu życia  
kulturalnego ludności. Opisując powołane do życia w  Szczecinie w yższe uczelnie, 
usiłuje on .pomniejszyć znaczenie tego faktu przez niezgodne z prawdą tw ierdzenie, 
jakoby pewne ich form y organizacyjne istn iały już przed wojną. Stara się rów nież 
ośm ieszyć nasze w ysiłk i w  kierunku przywrócenia odbudowywanym  zabytkom  h isto
rycznym  charakteru polskiego. W jego pojęciu Pomorze Zachodnie nigdy n ie m iało  
n ic  w spólnego z polskorcią, podobnie jak książęta pomorscy z Piastam i. W szelka 
polem ika w  tym  w zględzie jest zbyteczna.

Oceniając całość książki E. Bahra stw ierdzić należy z uznaniem , że w  porów
naniu  z daw niejszym i podobnymi w ydaw nictw am i niem ieckim i cechuje ją doskonała 
znajom ość źródeł i literatury polskiej oraz pew ne pozory naukowego obiektywizm u  
i  umiaru. Jednakże przez dobór i tendencyjne naśw ietlen ie faktów  daje ona czy
teln ikow i tylko w  części w ierny obraz rzeczyw istości. W iększość jest wypaczona, 
toteż om awiana praca m usi być uznana za dzieło .propagandy, a nie nauki.

NORMAN J. G. POUNDS: The Upper S ilesian Industrial Region, Indiana 
U niversity  Publication, S lavic and East Europeam Series, Vol. X I, 1958, 
242 s., 53 il.

N ow o w ydana praca, będąca rezultatem  kilkuletnich studiów , prowadzonych  
także w  Polsce ’, stanie s ię  n iew ątp liw ie podstawow ym  źródłem wiadom ości o Gór
nym  Śląsku w  św iecie anglosaskim . Autorem pracy jest dyrektor Instytutu Badań  
W schodnio-Europejskich przy uniw ersytecie Indiana, który poprzednio zajm ował 
s ię  badaniem problem ów geografii ekonom icznej Europy zachodniej, a zwłaszcza  
gospodarki w ęglem  i stalą, jak o tym  św iadczy w ykaz jego w cześniejszych publi
k a c j i2. R ezultatem  ostatnich studiów  autora jest recenzowana praca, a także arty
k u ły  o rozw oju G órnośląskiego Okręgu P rzem ysłow ego3.

1 P o r .  s p ra w o z d a n ia  w  „ P rz e g l .  G e o g ra f ic z n y m "  29, 1957, z. 4, s. 902 i 31, 1959, z. 1 . . .
* — T h e  R u h r .  A  S tu d y  in  H is to r ic a l  a n d  E c o n o m ic  G e o g ra p h y . L o n d o n  1952, s. 283, 30 

i lu s t r ,  p o r . re c . W . K rz y ż a n o w s k ie g o  w  „ P rz e g l.  G e o g ra f ic z n y m " , 28, 1956, z. 3. s. 632—633.
—  C oal a n d  S te e l  in  W e s te rn  E u ro p ę , L o n d o n  1956, 381 s., 21 i lu s t r .  w sp ó ln ie  z W . N . F a r -  
k e re m . — H is to r ic a l  G e o g ra p h y  o f  t h e  I r o n  a n d  S te e l  I n d u s t r y  o f  F r a n c e .  A n n a ls  o f th e  
A s s o c ia tio n  o f  A m e r ic a n  G e o g ra p h e r s ,  47, 1957, N o  1, s. 3—14.

> — T h e  S p r e a d  o f M in in g  in  th e  C oal B a s in  o f  U p p e r  S ile s ia  a n d  N o r th e r n  M o ra v ia . 
„ A n n a ls  o f th e  A s s o c ia tio n  o f A m e r ic a n  G e o g ra p h e r s " ,  48, 1958, N o  2, s. 149—163. P la n n in g  
in  th e  U p p e r  S ile s ia n  I n d u s t r i a l  R eg io n . „ J o u r n a l  p f  C e n t ra l  E u r o p e a n  A f fa ir s " ,  18, 1959, 
N o  4, s . 409—422.

Florian Barcińsk i
/
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Prof. N. J. G. Pounds będąc w ychow ankiem  prof. H. C. D arby’ego, tw órcy bry
tyjskiej szkoły hlstoryczno-geograficznej, w  pracach sw ych poważny nacisk k ła 
dzie na rozw ojowe ujęcie tem atu. Ten sposób ujęcia cschuje również omawianą 
pracę, którą rozpoczyna autor charakterystyką Śląska w  m om encie zaanektowania 
Igo przez Prusy:

„ . . . W  ostatnich m iesiącach 1740 r. armie króla Prus Fryderyka II w tar
gnęły na Śląsk. Przez jedną czy w ięcej generacji w ładcy Prus dochodzili swych  
niejasnych pretensji do tego terytorium  i, choć były m gliste, posłużyły one do 
upozorowania legalności tego aktu agresji”-----

Jednakże nie zagadnienia .polityczne, są głów nym  tem atem  om awianej pracy. 
Główną bow iem  uw agę pośw ięca N. J. G. Pounds problemom gospodarczym, i tylko,
0 ile to jest konieczne, sięiga do zagadnień politycznych i społecznych.

Jak w spom niałem , praca ma układ historyczny; składa się ona z 10 rozdziałów, . 
charakteryzujących rozwój Górnego Śląska, ściślej m ów iąc Górnośląskiego Okręgu 
Przem ysłowego. W rozdziale pierw szym  krótko przedstawiona została przeszłość 
Śląska, do pierwszej połow y XVIII w., środowisko geograficzne, ludność i osad
nictw o, głów ne regiony naturalne, zasoby kopalne i górnictwo, przy czym  autoi 
zw rócił szczególną uw agę na prawa górnicze i rolę w ielk iej w łasności ziem skiej.

D ziałalności adm inistracji pruskiej w  latach 1740—'1800 poświecony jest roz
dział drugi, w  którym  om ówione zostały także polityczne perypetie Śląska w  XVIII
1 X IX  w., zwłaszcza rozbióry Polski i ich konsekw encje. Autor omawia znaczenie 
takich osobistości, jak H einitz i Reden.

Z kolei przechodzi on do szczegółow szej charakterystyki złóż m ineralnych Ś lą
ska, przede wszystkim, w ięc w ęgla, a następnie m łodszych geologicznie form acji 
zaw ierających rudy metali.

W dalszych trzech rozdziałach om ówiona została gospodarka Górnego Śląska, 
tzn. tej części GOP, która należała do Prus w latach 1800— 1918. P ierw szy z tych  
rozdziałów  autor pośw ięcił górnictwu węglow em u, drugi — przem ysłowi cynko
w em u i ołow ianem u, trzeci — przem ysłow i żelaza i stali. Te rozdziały zawierają 
najm niej elem entów  społecznych, ograniczając s ię  do charakterystyki przemian  
gospodarczych i technologicznych.

Rozwój Zagłębia Dąbrowskiego, Galicji i  Zagłębia M orawskiego om ów iony  
został w  rozdziale następnym .

W rozdziale VIII, opatrzonym m ottem , zaczeroniętym  z Mickiewicza* 
„ . . . O  w ojnę powszechną za w olność ludów, Prosim y Clę Panie. O broń i orły 
narodowe. Prosim y Cię P a n i e . . . ”, przytoczonym  po polsku, autor charakteryzuje 
zm iany zaszłe po I w ojnie św iatowej. Zgodnie z tradycjami historiografii zachod
niej, podkreśla tu znaczenie tez W ilsona i faktu .pokonania m ocarstw im periali
stycznych EuroDy centralnej. Nie w spom ina natom iast nic o znaczeniu przemian 
poetycznych , jakie się dokonały w e w schodniej części naszego kontynentu. N aj
bardziej skom plikow anym  problem em było, zdan!em autora, w ytyczenie nowych  
granic zarówno m iedzy Polską i Czechosłowacją, jak i m iędzy Polską a N iem cam i. 
O m awiajac p lebiscyt Pounds zwraca uw agę na to, że szanse obu stron były  n ie
rów ne, lepiej bow iem  zorganizowani N iem cy obsadzili kluczowe stanow iska i dzięki 
sw ej unrzyw ileiow anej pozycji s,oołeczn°-j m ieli możność w yw ierania nacisku na 
gospodarczo uzależnioną od siebie, ludność polską. R ównież decyzja o doousz-czeniu 
do głosow ania w szystk ich  urodzonych na tym obszarze w yraźnie faw oryzowała  
Niemców. W ynik olebiscytu, zwłaszcza kom orom isow e propozycje kom isji p lebiscy- 
tow ei oddania Niem com  rarawie całego obs.zaru przem ysłowego, były  przyczyną 
trzeciego pow stania, w  którym  Polacy siła chcieli uzyskać to, czego n ie mogli 
uzyskać głosowaniem . Ostateczny oodział Sianka, przeciw któremu z obu stron 
protestowano, stw orzył nowe problemy gospodarcze i społeczne. Skom plikowana  
sytuacja pow stała w  zakresie zaopatrzenia w  żyw ność, w  wodę, a także w  zakresie
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cyrkulacji surow ców  i półfabrykatów  m iędzy różnym i zakładami, poprzednio w cho
dzącym i w  skład tych sam ych przedsiębiorstw, a obecnie rozdzielonych granicą.

Poglądy autora na spraw ę podziału Śląska świadczą c jego krytycznym  sto
sunku. do tendencyjnie w rogich Polsce poglądów, lansowanych przez rew izjonistów . 
To krytyczne stanow isko mogą ilustrow ać jeszcze dwa inne przykłady, a m ianow i
c ie  gdy Pounds podkreśla, że tzw. przez N iem ców  „W asseipolen” w  ciężkich dniach  
przed- i poplebiscytow ych daw ali dowody sw ej lojalności wobec now ego państw a  
polskiego, oraz gdy m ów i, że kontrast w  krojobrazie m iędzy b. zaborem pruskim  
a rosyjskim  nie jest kontrastem  m iędzy niem iecką kulturą a „polnische W irtschaft”, 
a le  m iędzy dobrą, pruską a złą, carską adm inistracją.

W rozdziale następnym  autor om awia okres m iędzyw ojenny, przede w szystk im  
adaptację gospodarki opisyw anego obszaru do nowej sytuacji politycznej i rozwój 
stosunków  w  niem ieckiej, polskiej i czechosłowackiej części okręgu przem ysłowego.

W reszcie ostatni rozdział, zatytułow any „Rewolucja w schodnio-europejska”, po
św ięcony został charakterystyce stosunków  obecnych. Autor om awia tu zm iany poli
tyczno-społeczne, a w ięc nacjonalizację przem ysłu i pozbawienie w pływ ów  obcego 
kapitału, który zajm ow ał poważną pozycję w  okresach poprzednich.

Zm ianę granic politycznych Pounds omawia na tle ogólnych przekształceń tery
torialnych Polski, jakim  uległa Polska, a w spom inając o w ysiedleniu  N iem ców  
z obszaru Ziem Zachodnich, stwierdza, że Polacy, pomni niedaw nych sześciu  lat 
gw ałtów  i bezorawia, nie m ieli najm niejszego zam iaru tolerow ania u sieb ie  m niej
szości niem ieckiej.

Autor w ysoko ocenia stw orzenie odpowiedniej jednostki planowania regional
nego i opracowanie przez nią planu regionalnego GOP, postulującego deglom eraeję  
zbyt zgęszczonego skupiska przem yslow o-m iejskiego. Z postulatem  tym  całkow icie  
s ię  solidaryzuje.

M ówiąc o rozwoju górnictwa w ęglow ego oraz przem ysłu m etalurgicznego Pounds 
zwraca uwagę na trudności, jakie w  tej dziedzinie napotyka Polska; w idzi ich przy
czyny w  rezultatach w ojny: tzn. rabunkowej gospodarce prowadzonej przez N iem 
ców, a także niem ożności szybkiego przygotow yw ania dokum eptacji rozbudowy
i unow ocześnienia oraz m echanizacji kopalń.

W konkluzji autor ustosunkowuje się  do poglądu, który głosi, jakoby na  ob
szarze Śląska i Moraw pow staw ał w ielk i okręg przem ysłow y (wschodnia Ruhra). 
Pound'. twierdzi, że koncepcja ta jest bardziej serio traktowana na Zachodzie niż 
w  państw ach, których ma ona dotyczyć. Jak w iadom o, teza o rozbudowie tego 
okręgu ma być jednym  z argum entów przem awiających za tym, że pozostawianie 
w  rękach Polski całego przem ysłow ego Śląska stw arza zagrożenie tzw. „wolnego  
św ia ta” przez państw a socjalistyczne i w obec tego sceptycyzm  Poundsa ma rów 
n ież sw ą w ym ow ę polityczną.

Praca Poundsa oparta jest na obszernej literaturze przedmiotu, w  tym  w  po
ważnej mierze także i polskiej. Znajomość języka um ożliw iła mu w prowadzenie 
nazew nictw a polskiego, którym  posługuje s ię  w  całej pracy. R ównież literaturę 
obcojęzyczną, w  tym  także i polską cytuje w edług oryginalnego brzmienia tytułów . 
N ieprecyzyjna korekta spraw iła, że w  w ielu  przypadkach pow stały błędy, zw ła
szcza w  znakach zmiękczających. Z w ielkim  uznaniem  należy ocenić konsekw entne 
W prowadzenie nazw polskich; ich porównanie z nazwam i niem ieckim i, czeskim i
i angielskim i (wówczas gdy istnieją inaczej brzmiące odpowiedniki) ułatw ia słow 
niczek zam ieszczony na końcu. Dużym  ułatw ieniem  dla śledzenia w yw odów  autora 
jest zam ieszczenie licznych ilustracji, częściowo opartych na innych pracach (w tym  
m .  in. mapka narodowościowa w edług Partscha), a w  w iększości w łasnych.

W tak w ielkim  dziele nie brak oczyw iście pomyłek, i to nie tylko jeśli chodzi
o nazwy czy ortografię polską. Autor system atycznie nazyw a np. nasz p lan 3-letn i 
planem. 4-letnim ; m ów i też, że W ęgierska Górka po r. 1920 znalazła się  w  grani-
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cach Czechosłowacji. W iną korektora jest zapewne pom ylenie odnośników w  roz
dziale dziesiątym .

Nie um niejsza to w artości dzieła, które w  zwartej, syntetycznej form ie obiek
tyw nie przedstawia rozwój GOP od chw ili jego pow stania aż do dawna pożądanego 
zjednoczenia w ram ach jednego organizmu gospodarczego.

A utor dedykuje swą książkę (w języku polskim ) przyjaciołom  z Towarzystwa  
G eograficznego w  Katowicach.

Leszek Kosiński

HERBERT SCHLENGER: Die schlesische Stadt — G estalt und w irtschaft- 
liche Funktion. „Osteuropa und dar deutsche O sten”. H eft 3. Beitrage 
zur Landeskunde Schlesiens. K oln 1955.

W ym ieniona powyżej seria zatyt. „Osteuropa und der deutsche Osten”, jedna 
z lifcznych zachodnioniem ieckich pośw ięconych tem atyce wschodniej, wydawana  
jest przez szkoły w yższe prow incji Północna N adrenia-W estfalia. Recenzowany 
artykuł H. Scihlengera zam ieszczony zosiał w  3 zeszycie tej serii, przygotowanym  
przez uniw ersytet koloński i pośw ięcony w  całości Śląskowi. Zeszyt ten zawiera 
trzy artykuły o tem atyce geograficznej. W pierw szym  z nich M. Schwarzbach, 
znany badacz Śląska w  zakresie geologii i geomorfologii, daje popularną charak
terystykę krajobrazu tego obszaru w  pow iązaniu z jego budową geologiczną. W dru
gim  artykule F. Pax omawia stosunki zoogeograficzne Śląska, cytując rów nież  
prace czeskie i pow ojenne polskie z tej dziedziny. Ostatni z kolei artykuł S :h len -  
gera traktuje o przemianach rozw ojowych m iast śląskich do okresu powojennego  
w łącznie. N ie ulega w ięc w ątpliw ości, iż celem  w ydaw nictw a jako całości jest przy
pom inanie osobom  zam ieszkałym  daw niej na terenie Śląska, a obecnie w  NRF, opu
szczonych .przez nich ziem oraz inform ow ania ich o przem ianach, jakie obecnie na 
tych ziem iach zachodzą.

Z w ym ienionych trzech artykułów  wspom nianego zeszytu na uwagę zasługuje 
artykuł ostatni. Autor, H erbert Schlenger, jest znanym sprzed w ojny badaczem  
osadnictw a na Śląsku, opublikował on szereg prac z tego zakresu,

W om awianym  artykule autor stara s ię  udowodnić postawioną na w stępie tezę
o degradacji gospodarczej i funkcjonalnej m iast śląskich po drugiej w ojnie św ia 
towej. W tym celu charakteryzuje rozwój gospodarczy i urbanistyczny tych m iast 
od X III w., tj. Od początków kolonizacji niem ieckiej i zakładania m iast na prawie 
niem ieckim , poniew aż wcześniej, w edług Schlengera, który powtarza tu tendencyjne 
poglądy uczonych niem ieckich, n ie istn ia ły  tu m iasta w  całym  tego .słowa znaczeniu, 
lecz tylko około 20 „ośrodków” w zględnie kasztelanii słowiańskich. Autor dzieli 
historyczny rozwój m iast śląskich na 3 etapy, m ianow icie okres kolonizacji n ie
m ieckiej (XIII i X IV  w.), okres późnego feudalizm u (XVI i X VII w.), wreszcie 
okres pow staw ania m iast przem ysłowych w  X IX  i X X  w. W odróżnieniu od przed
w ojennych prac autora na ten temat obecne jego ujęcie rozwoju historycznego 
m iast jest pod w zględem  m etodycznym  nowoczesne, główny bow iem  nacisk SJhlen- 
ger położył na czynniki historyczno-gospodarcze i przemiany funkcjonalne w roz
w oju m iast, ponieważ one w głów nej m ierze zadecydowały o charakterze d zisiej
szego splanu m iasta i jego obliczu urbanistycznym .

Duże zniszczenia w ojenne oraz repatriacja Niem ców  z m iast śląskich po r. 1945 
w yw oła ły  oczyw iście zasadnicze zm iany w  ich dotychczasowym  rozwoju. Rozmiary 
zniszczeń w ojennych w  m iastach śląskich autor charakteryzuje na podstawie da
nych  ze źródeł niem ieckich i polskich; zagadnienie to ilustruje dodatkowo mapką. 
N astępnie na tle przemian ustrojowych i gospodarczych w  Polsce Schlenger oma
w ia  zagadnienie tzw. kryzysu m ałych m iast w  Polsce. Jak wiadom o ten doniosły  
problem  naszej gospodarki znalazł oddźwięk w  nauce polskiej, m, i. wuród geografów,
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